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| obliczu | cholery: 


` Komendanttra' wydała następujące r 


<- O kaźdym przypadku podejrzanych niedo- 

` magań żołądkowych nakazuje donieść niezwło- 
cznie władzom wojskowym (komendant miasta) 

© 1 cywilnym (lekarze dzielnicowi). Obowiązek za- 


` wiadamiania należy do rządców i właścicieli do- miary, že SaS ae A 
- i ; y, że zdawało się — opowiadają o tem zgo- 
| T IETEN, pielęgniarek i lekarzy ordynu- | dnie nieliczni pozostali mieszkańcy — jakoby- 
lacyc R 5 „ | „niebo się palito“. ©, 
) są : p ko Ziemia Ha: tem miejscu, gdzie -ptoneła smo-, 
oba... D Sana WYCZETpE ła, zczerniała, jak sadze... ua 
policzki zapadają, 810 mie. Występują też | =” Na „Banie tego. rodzaju obrazków potrze- ' 
„ przypadki cholery 0..przebiegu. lżejszym (zwykłe | baby całych foliałów papierut < o 0 4 
niedomaganie z biegunką), które dla dalszego Im bliżej Tarnowa, tem większe zniszczenie | 


- szerzenia się. choroby są jednakże niebezpieczne. 
< 2) Zarazek „cholery znajduje. się w wypróż- 
nieniach (wymioty, stolec) i przechodzi. na inne 
rzedmioty, jak bielizna, ubranie. Małe, niewi- 
''doczne ślady zarazka wystarczają dla rozpow- 
szechnienia choroby, jeżeli zarązek dostanie się 
do ust; szczególnie dotyczy to. osób, które już 
cierpią na zaburenie trawienia (np. na nieżyt žo- 
łądka). f aA T ERE i 
3) Można uniknąć cholery, prowadząc ře- 
tdarny tryb życia i zachowując ` qzystość; Nie. 
ależy używać żadnych środków: żywności, po- 
hodzących .z domów. dotkniętych cholerą, uni- 
y owanego „mleka, nieprzegotowanej 
jarzyn; „surowych owoców. 
yina cholerę lub podejrzany 
odosobnionys ..-;. 
oby powinien być zniszczo- 
dszyniekcyę), dokonane we- 
ilicyi przez lekarza 


|. .8) Zarazek 
ny przez odkdżenie 
dle wskazówek: ud; 
ielnicowego: ci 
6) Osoby, e 


“chory 
yć 


ką (lub; rozczynem karbolii lub ly 
<o T). Zwłoki zmarłych na choli 
pogrzebane.w ciągu. sźeściu godzi 
rem lekarza dzielnicowego, R 
| 18) O; każdym. przypadku cholery, 
stwierdzonym, jako. też i podejrzanym w „rod: 
nie lub domu, nałęży natychmiast zawiadomić 
‘karza dzielnicowego... komendanturę; obowiąż 


a A 


zawiadomienia leży na głowie. rodziny, właści- 
cielu domu, felczerze, . personelu "pielęghiarskim 
Adekarzu ordynującyme, un 530 K 


Komendant miasta. 


bogacz 


| | po- 
rżądzenie w związku z grożącą Łodzi epidemia: 


„na 1-ej stronicy 50 kop. 
„Małe ogłoszen 
20 kop: za wiersz petitowy. 
YKUŁY bez oznaczenia honoraryum Redakcya uważa za bezpłatne, r 


Redakcya w Łodzi, Spacerowa nr. 41. | 

Z zawieszonem wydawnictwem piROzZWÓ 
ozwo ju wzamian za topismo otrzymają rano 
dakcya i administracya tych gazet mieści się przy ul. Spacero 


_strategiczń) 


grudnia 1914 m 


za wiersz. 
nia po 2 kop. od wyrazu, 
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Śladami wojny 
(Korespondencya z Tarnowa). 


tozzmomsznai 


Ślady katastrofy świadczą wymowniej . od stów]. 


o- huraganie wojennym, jaki przeszedł przez całą 
okolicę. T . A k 
Na dworcu towarowym np. gdzie znajdowa- . 


ły się duże składy naity i smoły płomień pło- | 


nącej smoły miał przybrać tak kolosalne roz- 


widać. na każdym kroku: Tu, jak wskazują ślady | 
walki musiały. przybrać charakter strasznej zawzię-. 


tości. A już o jakich 10 kilometrów od miasta strach 
bierze na widok spustoszeń, jakich dokonała ar- 
tylerya oblężnicza rosyjska. A « da 

— Na widok 'tych. wszystkich groźnych fortyfi-. 
kacyi mimowoli” przerażenie ogarnia. człowieka- 
Tutaj, jak widać z obwarowań, włożono. niema. 
ło pracy i wysiłku, aby odeprzeć nieprzyjaciela. 
Dziś nikogo one nie bronią, Jak zaś. pośpieszny 
musiał być odwrót armii austryackiej, tego do- 


karabinowe, zbryzgane krwią. - 
dotąd uprzątnąć z pola. = 


W samym: jednakże "Tarnowie życie wre go- 
raczkowo.  Przyjezdnych: jest. bardzo. wielu, więc 


"sklepy targują doskonale. Wszystkie domy. i skle- 
py dotąd nie zdążyły jeszcze powrócić do stanu 


normalnego. Na nich: wszystkich powiewają białe 


które ulicę dosłownie „zrównane: z ziemią”, . jak 

to często czytywaliśmy w rozkazach wojskowych. 

„Młodzieży -prawie: nie widać., Wszystkich zabrało 

wojsko austryackie; dotąd „mnie powrócili, 

Co się stało z nimi — A 

egli i leżą gdzieś 
W 


ytkiej mogile, podobnej 


Pa S 


© treśći mniej v jo. 
„Tarnów zóstał oddany rosyanom że względi | 
pozostałym 


| 
| 


wodem rozrzucone do ziemi: szrapnele i naboje: 


: Ostatnich . było: tak, wiele, że nie zdołano 


chorągwie. Tylko przedmieścia w. gruzach, Nie-. 


niewiadomo. Może 'po-- 


ych opodal za miastem 


| ziennik polityczny, społeczny, ekonomiczny i literac 


Zwyczajne og 
à (dla poszukujących pracy po Lp k.). 

Za. dołączanie prospektów 6 rb. od tysiąca. egzemplarzy. 
gkopisów drobnych nie zwraca, 


| uratować wyprawę... Turcya raz jeszcze utiknę- 


ki. B * | 


łoszenia za tekstem po 7 kop. za. wiersz , 
Najmniejsze ogloszenie 20 kop. ` 


je weszliśmy w umowę, mocą której prenumeratorzy ` 
dziennik „„Prądśś, popołudniu zaś „Gazetę 


wej śle n 


| mieszkańcom nie tracić nadziei i pamiętać, że! 
panem tej ziemi jest cesarz . Franciszek Józef i- 
jemu winna dochować ludność wierności” = ©- 
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Barta z dziejów Tumo. 


W pomroce dziejów giną” zawiązki 'stosuh= , AE 


Lau w u 
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"ków rosyjsko tureckich.. Sięgają daty: opano- . 


wama przez Turcyę Krymu, czyli mniej więcej 
1475 roku. Stosunki te były początkowo natury --. 
wyłącznie handlowej. © EE: 


postawił za warunek odstąpienie: mu.... Kazania 
i Astrachania. ZEE RE 
Pierwszy 


tycznych stosunków . rosyjsko-tureckich był, u- > 


z okładem  stułecia == 
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N jg sę edz 


tJa któż wie jak ciężkiej klęski 


TERETA EE Erre CEP E: 


ostatni dla niej uśmiech 


Ale był teź to i 
Josu. 
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W dziesięć lat potem Piotr Wielki wciela 
; w granice swego państwa Azow, a choć zmu- 
-© szony jest przez intrygi szwedzkie żobowiązać 
się do niemieszania się Rosyi nigdy: w sprawy 
wewnętrzne Rzeczypospolitej Polskiej, wszelako 
ani on sam, ani jego następcy nie czują się by= 
najmniej tą klauzulą skrępowani. Powołanie się 
w lat bez mała pięćdziesiąt potem naszych: „bar- 
szczanów* na to właśnie zobowiązanie się pier- 
wszego Rosyi imperatora wciągnęło tylko, pod- 
- judzaną przez dwór francuski Turcyę do fatal- 
nej z Rosyą wojny, zakończonej pokojem Ku- 
czuk-Kajnardżyjskim, niweczącym ostatecznie i 
nieodwołalnie panowanie tureckie nad morzem 
Czarnem i na morzu Czarnem. ° | 
Od kwietnia 1783 roku . Krym j 

ścią Rosyi. 
0,0 Zamiary Katarzyny ll-ej względem Carogro- 
du i wogóle Turcyi Europejskiej znane są. Dla 
ich podsycenia puszczono w obieg: wykoncypo- 


est własno- 


warą ad-hoc legendę o rzekomym „testamen=- 


cie" Piotra Wielkiego. Opanowanie przez. Rosyę 
- Stambułu, tego „klucza świata“, jak wyrażał się 
<o Napoleon, stało się kanonem zasadniczym ro- 
© lsyjskiego stanowiska—w tak zw, „kwestyi wscho- 

-ddniejs. Z tego politycznego „Łeitmotiw'u* nie 


| iwytrącił . Rosyi ani fatalny dia niej. traktat pary- 
-iski, ani spreparowany przez „uczciwego pośre- 


;dnika* traktat berliński. 52 
| © Przeszło dwustoletnia oś stosunków rosyj- 
: t sko-tureckich, mianowicie Polska—znikża. Przez 
-- cały ciąg XIX stulecia osią, około której obra- 
-t ca się polityka rosyjska na t. zw. Blizkim Wscho-. 
dzie, jest; emulacya angielsko-niemiecka. . 
©... lstna „idće fixe“ nieustannego szachowania 
- Rosyi Niemcami zdecydowała Anglię do wpusz- 
„czenia. floty niemieckiej na morze Sródziemne, 
rzuciła ha. kongresie berlińskim Disraelego w ob- 
jęcia Bismarcka. Bezpośrednia zaś akcya angiel-" 
-— skan storsowanie: neutralności. Dardanelów w mo- 
© mencie zbliżenia .się wojsk, rosyjskich „pod bra- 
-+ my, Carogrodu, była iście, „historyczną“. demon 
stracyą „zasadniczego stanowiska Anglii w, „kwe- 
-styi wschodniej". Nie dopuścić: za nić W świecie 
i Rosyi nad Bosfor 00000 pe s 
063] w -ciągu lat bez mała cztęrdziestu, upy- 
nionych: od -zjawienia: się angielskich pancerni" 
"ków 'u wysp Książęcych na morzu Marmora, 
$ ig r możliwa jedynie przy wysokiem + 


„stała się. rzecz. moż 
"napięciu-—panicznego: strachu... 
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- Peregrptanya | 


We. cztery doby z kawałkiem-z Warszawy |. 
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o o fme < pan -Jan Gebel jest. człowiekiem. po» 


` ówszechnie znanym -w naszem mieście, z profesyi 


sos. owprawńym a uczciwym. bankowcem,. przytem |. 
© grającym na  jnstrumencie. tak rzewnie,. jakbyś 


"słuchał kwilenia syren pogańskich ma. przytem 
„bardzo. miękkie serce, przeto wpisał siędo war: 
'-szawskiego oddziału Czerwonego Krzyża w Ło- 
"dzi i wykazał w tym kunszcie: niepospolitą bie- 

głóŚć i WpraWwę& 30% os; on o 
— „Nóg, jak. inni, ordynarni. ludzie, eskuląpami 
w gminnej gwarze zwani, nie obrzynał, ani we- 


< więttznych operacyj. żadnych nie czynił, aleć —" 
` ġe ma głowe rozgarniętą, a pochodzi: z rodzi- 
i jciec jdgo był 


ny półkrwi eskulapskiej, gdyż o 


„znamienitym -znawcą oficyny „sanitatis“ aliaś 
„aptekarzem, przeto Komitet, dawszy mu piękny, | 


„bo na - 20,000 rubli rewers, 
.szawy : po | 
gich przywiózł różne leki, których w. naszem 
mieście brakło. | | 
Cean TPosłuszny . 
-g wielkim frasun 
« iswoją . białogłowę, 
„miłowanie, Ale pro. p 
= ięhciał i od / i 
©, imie uchylał,, chociażby one mu ból na sercu 
© |szpetny czyniły, BO RZ: 


u blięo bono służyć 


PI SN TPE ` 4 
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o, lo Kodai, odbyła, (0 | 


wyprawił do War: | 
to, by do opatrunku dla ludzi ubo- 


„imei: ‘pan “Gebel „wyjechał. tam | 
kiem, boć. pozostawił. w. Łodzi |. 
„której dozgonne. przysiągł. 


żadnych czynności obywatelskich się - 


GAZETA WIECZORNA. — Sroda, dnia 9 grudnia 1914 r 
Oto Anglia w oszałamiającej obawie, aby 


| na drogocennym południowo-wschodnim cypłu 
Europy nie usadowiła się Rosya, dopuściła do 
wzmożenia się w Konstantynopolu potęgi. nie- 
mieckiej, którą teraz Anglia na spółkę z Rosyą 
usilują złamać, Ki 


—; 


KROI 


(0) Pod adresom komitetu robót publicznych. 
Brak drzewa, i węgla stał się prawdopodobnie 
przyczyną niemiłego i. szkodliwego «zjawiska, 
Mianowicie na ulicach odleglejszych od śródmie- 
ścia nikną zwolna mostki drewniane,. osłaniające 
rynsztoki ułożone wpoprzek chodników. . Nale- 
ży przypuszczać, że ktoś zabiera je na opał. 
Uliczki, o których mowa, pogrążone bywają wie- 
czorem i rankiem w źmroku prawie zupełnym, 
Przechodnie, zwłaszcza uilej obeznani z miej- 
„scawością, narażeni więc są na upadki, mogące 
nieszczęśliwie się kończyć. - Niebezpieczeństwo 
zwiększy . się jeszcze, gdy nadejdzie pora ślizga- 
wicy, gołoledzi, lub gdy zajdzie konieczność po- 
śpiechu. m A a 2h | 

Naprawa tych mostków jest więc rzeczą na- 
glącą, baczność nad nimi należy. włożyć na bar- 
ki. Milicyi, pomimo że już i dziś jest bardzo ob- 
ciążona prach, a odpowiedzialność za uszkodźe- 
nia mostków nieść powinni właściciele dontów, 
z których Ścieki spływają pod mostkiem uszko- 
dzonym i stróże tych domów. = R 

(a) Zo szkół. Lekcye w. progimnazyum 
4-klasowem p. Zimowskiego, przy ul. .Piotrkow- 
skiej nr. 271—rozpoczną się jutro, we czwartek, 
o godz. 9-ej rano. z» 

(h) Z piątego Tow. pożyczkowa-u8zczędno- 
ściowego. , Na posiedzeniu zarządu Towarzystwą 
postanowiono | 
działalność. 0, 
* aDłlużnicy, zaleg 
„miścić je śpiesznie, ażeby umożliwić Towarzystwu 
.spłacanie. częściowe wierzycieli, dziś pogrążonych. 
o (a) Konfiskata wina. : Wczoraj Mil 


nnmn POROST 
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aee AAA JAAA ORSR GAZE ÓEC ZOK EAEE ERT SARAD KSC O RAKA ARE POREDA 
| "Pokręciwszy się po Syrenim grodźie z ową: , ściami w powietrzu wołając do niebios, aby ta- 
„receptą, “którą mu tu. wypisali i dobrąwszz so- | kie porządki „wszyscy dyabli wzięli 1%. 
bie do: pomocy enanego w Łodzi. dobrze imci,| „Ale nie dziwmy się temu, bo. któż to znas. 
pana Królikowskiego, „który: miał; kiedyś tg ofie | tego nie Cyd DJE a tou NAJ 
cynę'ż lekami na rogu ul. Nawrot,. począł : leki} © Ew złą godzinę wymówił ©.  - RA 
gromadzić, a kiedy je już całkiem do kupy ścią: | ©.. Dawne złe porządki: wszyscy. dyabli wzięli, 
>| gnatz wielkim mozołem na kolej odstawił i.w | a nowe zrobiły się wedle popsówania drogi ję 
'| specyalnym wagonie ulokowawszy, sam „myślał, (SZCZĘ GORSZE. o i n Ee SANG WUJA" 
O- poWrOCię, ::. opa raka w o Jak ją} jechać tym pociągiem. p. Gebel, 
< „Owóż otrzymawszy na swych dokumentach | Przyjechał do Skietniewic'na południe... 
przeróżne pieczęcie i liczne własnoręczne pod- | . Na szczęście Bóg zesłał imci panu: Geblowi 
pisy, do wagonu począł sią lokować .dnia 3 gru- swoje Pócieszenie wow Emo o SE EEE 
dnia, czyli we czwartek, | (ar | Do. wagonu weszli dobrzy jego: znajomi I 
_  Oświetony, zegar na wieży dwórcą war- | weśeli ludzie: pocztmistrz  Majerowicz i jego to* 
szawsklęgo  wydzwonił godzinę 9, więc zbliżał | warzysz imci pan Zajkowski, imci panowie. Za- 
się czas, w którym już mieszkańcy łódzcy szli wadzki,  Sitkowski, Żende* i inżynier Sieradzki. < 
na spoczynek, a to według urzędowego rozpo- | ;* Jeden z nich wiózł worek, a w nim olbrzy: 
rządzenia świetnego komitetu, chcącego napra- | mie kułe piky łby ludzkie... 400, SKR 
wić różne błędy rozwięzłości, sprosności oraz | „7 Mo, dostawca dla "armii. —. pomyślał 


pohamowanie, | 


_ Słyszeliśmy 
jeżeli się nasz uczciwy pociąg drogi Fabryczno* 
Łódzkiej na głupie pół godziny opóźni, => 


_Wykrzykiwał: i. wymachiwał wówczas pię-. 


cod dnia 9-go b. m. rozpocząć. 


ający w. opłacie: rat; powinni. 


cya oby=. 


v  czną wylatywać, > 


gd bo „okazało się, że, ów człowiek, co wiózł Owe 
sladł kule, miał kupę oleju w głowie i wiedział, żele- 


` nieraz jak „cholerami” sadził, 


sprzedażą wina, szkodliwego dl r 
kiego. Butelki z zafałszowanem winem Milicyą 
skoniiskowała, a handlarzy odprowadziła do bju- 
ra 3-ej dzielnicy, przy ul. Zawadzkiej, gdzie spa. 
rządzono prótokuł, w celu pociągnięcia ebu. do. 
odpowiedzialnościai | ©. (0, 
(a) Ze szkoły rzemiosł. Dziś rozpoczęły się 
wykłady w” szkole rzentiosł ' Chrześcijańskiego 
Toa a dobroczynności. przy ulicj Wodnej 
> (a) Ze szkoły handlowej Kupiectwa Łódz. 
kiego. 'Lekcye w szkołe handlowej  Kupiectwa 
będą wznowione z dniem jutrzejszym, t, j. 10:ym 


ze r. b. 0.g. 9 rano. | 
A 


(x). Sokcya szkolna przy Komitecie Obywa- 
telskim prosi Panów. nauczycieli, objętych listo- 
padową listą etatów o przybycie jutro dnia 10 
b. m. o g. 3 po. poł. do lokalu Stow, Nauczycieli 
Chrz. (Konstantynowska nr. 5. UWE 

(k) Ghowanie trupów. Z: rozporządzenia 
niemieckich władz wojskowych przystąpiono do 
pogrzebania trupów żołnierzy Í osób cywilnych 
w. okolicach Łodzi, O de Z (e a 

¿W tym celu Centralny Komitet Milicyi Oby- p 
watelskiej zaangażował stu robotników z łopa- 
tami. | | AK. a a 


mą. © godzin 


dąć tung ** 


T mm w nn 


dawanie. kaszy: 


i imci pan Gebel — patrząc na worek. A to ci 
ada: grzmoty, jak te kule z luf armatnich. za 


Ao .Jakoż. jednak wkrótce swój strach uspokoił 


„ sli komu pilno i wsdrogę się. W: dzisiejszym cza” ` 
sie koleją wybiera, to powinien wziąć. ż sobą 
choć coś nieco zacnego jadła, 0.0 
— „Om też, że chciał być zawsze szczerze dow. 
cipnym,.wziął z sobą aż dziesięć olbrzymich kul =: 
sera holenderskiego, który, jako nazwa świadczy, < 
należący do “państwa. neutralnego nie > wzbudzał | 


w_niklm podejrzenia, -- 3 


pam 
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|... Wnikając w potrzeby jadących, zacny maszy- | 
i nista w Skierniewicach postanowił dłużej nieco 


E2 


nr 


la niemowląt, ale bezwarunkowo odpowiedniejszym 

od tego, jaki oboga ludność dzieciom swoim w tera- 

źniejszych czasach jest w możności dostarczyć. 

+ , Z osiągniętych w ciągu miesiąca rezultatów, oka- 

zuje się, je dzieci znosiły ten pokarm stosunkowo 

-< nieżle inie ulegaty poważniejszym zaburzeniom tra- 

C: wienia, w większości.nawet wypadków przybrały na 
adze. 

l i R. ciagu listopada „Kropla mleka“ wydała dla 760 
| a 2824 filnty kaszy, na ogólną sumę rubli 209 ko- 

; pie 


jek 93. 
Przez cały czas rozdawnictwa „Kropla mleka” od 


© dnia 25-40 sierpnia do 1-go grudnia r. b. z funduszów 
Komitetu Obywatelskirgo wydano prócz kaszy—32,5553 
butelki mieka sterylizowanegoj korzystało z nich 810 


agony koszt mleka wyniósł rb, 1233 kop. 20, co 
"razem z kosztem kaszy. rb. 209 kop. 95 — stanowi rb. 
< 1498 kop. 15, 
$ Na koszty te Komitet Obywatelski wyasygnował 
ai "do 1 grudnia rb. 1600. 
4.  (k) Bitwy pod Lodzią. W okolicy Łodzi wre 
* zacięta bitwa na linii Brzeziny-Koluszki- Jeżów. 
Z placu boju dochodzą odgłosy gwałtownej ka- 
onady działowej, - 
(k) Bezdomni z ekolic Łodzi, W dniu  dzi- 
> siejszym do Łędzi przybyły tłumy bezdomnych 
włościan z wschodnich okolic Łodzi, Andrzejo- 
wa, Nowosolnej i innych, 
Jo N wiozą z sobą "pościel i rucho- 


"© Z Kłodawy. Już od 3:ch tygodni Kło- 
_ dawa jest zajęta przez wojska niemieckie. Mia- 
| sto od zawieruchy. wojennej nic nie ucierpiało. 
"4. (ky Z Koła. 
„wojska niemieckie nastąpiła utarczka z oddzia- 
łem kozaków kubańskich, którzy usiłowali znisz- 
czyć most przez rzekę Wartę. 
4.0 Podczas starcia zabito 4-ch kozaków, 2-ch 
| zaś wzięto do: niewoli. Most ocalał. 
| Na stanowisko komendanta miasta miano- 
"wany został major von Kelch. i 
+ Rozciągnięto kontrolę „wojskową nad miej- 
scowymi młynami. 
o Unormowano ceny chleba, 
5 i pół kop. za funt, 
"9, Pod Kołem utworzono punkt ewakuacyjny 
_ dla jeńców i rannych rosyjskich żołnierzy, któ- 
rym OT miejscowa przynosi pożywienie. 


ag (k) Z Łęczycy. „ Wojska niemieckie wkroczy- 


A 


w wysokości 


„Mieszkańcy narażeni. 


kap niż 10 minnt agi to A a idał ;- 


„jadącym czas, „aby pokrzepili się dostatnio i z 
'obyczajnością uczciwą zjedli obi ad porządnie, co 


© też: "wszyscy z chęcią. uczynili tem większą, że j ja- 


dło było smacznie przyrządzone. 
Widocznie, że się tu stosunki znacznie. po- 
Jepszyły. 
„Nie tak jak dawniej — coś nawet kawałka 
| kiełbasy wsunąć nie zdążył, . bo wnet: 'ci woźny 
„wykrzykiwał nad uchem „siadać do: Warszawy“, 
albo. „pociąg odchodzi“ i dzwonkiem dwa razy 
brzęknął, aż w uszach zapiszczało. 
„ Jedno: tylko źle zrobił imci pań Jan Gebel 
„jego; towarzysze, że przez zapomnienie zjedli 
mięsny obiad, . „chociaż to był najwyraźniej: pią- 
„tek, a więc dźień postny. 
Toć ich zaraz pań Bóg poskromił, gdyż ob- 
,_ żartuchów pociąg dźwignąć nie mógł i dojechaw= 
ov szy bez mała do: Płyćwi,'pód tamtejszą górką 
„stanął i stał w szczerem polu, gdzie ani żarcia 
„ani nijakiego picia . nie byo od: 6. Ne - do 10 
zrana, a + 
I był: to już dzień. trzeci „ podróży: 


bota. 


Żydów W pociągu nie było, więć nikt 
z okien pałuchami nie zgarniał,. okńą:. aa 


się tak, że „Świata Bożego trudno. : było. dols: ; 


rzeć, 

„Jedli nasi podróżni ser, a co; do picia,. "to nie 
wiadomo, jak I cO... ale zda. się, że. przez. ten 
ciąg drogi.piwnica. musiała wyschnąć, bo kiedi 
o 10 na niedzielę do Rogową zajechali, to już |. 
jeno ze studni wody nażłopać się musieli, a do»: 
tarłszy do Koluszek, gdzie zawdy. posilić się na 
dworcu było można, dziś nie znaleźli nic i do- 
piero zacny pan organistai jego nięopisanej do” 
broci białogłowa, herbaty napatzywszy, podróż- 
"ników przyjęła, jak na polską gospodynię wy- 
padało, 


Kasza ta jest Sone ie SAówiEdnih a 


Podczas zajęcia miasta przez ` 


W; Piedacię dnia '22 listopada, po 


GAZETA WIECZORNA. —- —_Sróda, dia 9 grudóła 1 1914 r. | 


adicść TER ESA się po piwni- 


cach. 

Podczas bombardowania zginął miejscowy. 
ksiądz dziekan, którego Śmierć z powodu jego 
zasług i charakteru okryła miasto powszechną 
żałobą, 

Przez pewien czas bawił w Łęczycy niemiec- 
ki sztab generalny z fełdmarszałkiem Hindenbur- 
giem na czele, 


(k) Z Krośniewic. Wojska- niemieckie przy- 
I były do Krośniewie od strony Włocławka. 

Pomiędzy Kutnem i Krośniewicami toczyła 
się zacięta bitwa. 

Wiele wsi okolicznych zostało przez pożogę 
wojenną zniszczonych. 
W Krośniewicach ucierpiał bardzo rynek, przy 
którym wiele domów zostało uszkodzonych przez 
pociski artyleryjskie. 


Na ulicach miasta padło kilka ofiar z po- 
śród ludności miejscowej. 
(k) Z Częstochowy. Podług relacyi osób, 


które przybyły z Częstochowy klasztor Jasno- 
i górski oraz miasto, wbrew pogłoskom, nie były 
bombardowane i nic nie ucierpiały. Do miasta 
dochodziły odgłosy bitwy, która toczyła się pod 
Rudnikami. 
Obecnie życie w mieście weszło w tryb nor- 
malny. 
Fabryki częstochowskie oprócz fabryki za- 
pałek w dalszym ciągu są nieczynne. 


ilości wystarczającej, ceny zaś są prawie—nor- 
małne. Handel, przeważnie artykułami żywno- 
śziowemi, w ostatnich czasach wzmógł się znacz- 
nie, przyczem znalazło zajęcie wielu częstocho- 
wian, którzy zawiązali stosunki handlowe z są- 
siedniemi miastami. 


(k) Z Tomaszowa. W ciągu ostatnich cza” 
sów w Tomaszowie kwitnął ożywiony handel 
z Warszawą. Codziennie przybywali kupcy war- 
szawscy, czyniąc zakupy po wysokich cenach 
i wywożąc do Warszawy spore transporty towa- 
rów manufakturowych i artykułów żywnościo- 
wych. Wielu fabrykantów, kupców i maklerów 
porobiło dobre interesy, Przywieziono przez 
Warszawę węgiel z Zagłębia Donieckiego. 

“Cène chleba ustanewiorno w” wysokości : 10 
kop. za fant: 


'Zdołano przywieźć z Warszawy rarapa: 
' cukr i nafty. ; 


- Skofczyta” się ta. , pańska aa, co to jak Ww 
chałupie.. siedząc, zimna nie zaznawszy, pogod- 


„nie posuwali się peregrynanci przeszło 99 wioet 


W niecałe 3 doby.. l 
"Dalej już pociąg nie szedł: Z Łodzi bowiem 
nadchodziły wieści, że przyszedł rozkaz, 


cyę. 
-Mówiono, że niemcy: weszii do miasta; 
Mrowie 'po. skórach przeszło. na wspomnie- 
nie samo, alić jak się tam teząz dostaną? 
Co robić? 


lmci pan- Gebel: żwólsł, jak rzeczywisty re- 
naradę, na. której najwięcej gardio: 


publikanin, 
wał imci pan Zasacki, który krzyczał: - 
— Pójdę: i'pójdęl 
I tak stanęło, że wszyscy poczęli wole. 
"a Kupą; razem, my z tobą... : 


Łatwo'”to iść, ale có;ztobić z rzeczami, któ. 


rych było ze 6 centnarów. 


wie. 


Natrafił: się. furman, co miał półzdechłe szla- : 


piny. 
o tem, aby 13 drobów ciągnęły i ich wik- 
tuaty, mowy być nie mogło. 


„zię, a ludzie około woza. sa 
I: teraz dopiero, był epilog tragicznych pere- 
-grynacyj. 
Po: błocisku do kólań, óbok plańtu 
szli: nagi: bohaterowie. około wózka, ledw 
„śnioncego. przez szkapy, ` 


Hg; co? wesolo pytat się ten z serem, 


jeszcze nie jedzonym.- 

<== A Wesoło:., mogę: zaśpiewać. "Bodaj cię 
choleral. Wdepnąłem w jamę, W kamaszki Na- 
brało. mi się wody.” 
la > Ładny: spiew: Kwiateczki, powiedzcie mis 


pr a nA AH Mim | 
4 p 


mim aie a LĄ. iaiia DAR e ET 10 A EET 


Zapasy żywności w mieście znajdują. się w. 


aby. 


wojska rosyjskie coingly się nå inną pozy" 


— Jak. bieda, to. do Żyda se mówi przysło- 


Wtedy uchwalono, -aby. rzeczy „szły“ ha n s 


W mieście niema 1 gazu, RSE czego sich o 
uliczny Z zapadnięciem wieczoru ustaje. Obe- . 
cnie z chwilą przerwania komunikacyi z War- 
szawą, rozpoczęto na wielką skalę wypiek i eks- ` 


port chleba dla Łodzi. 

Niepochowane trupy. Na polach wsi Ra- 
dogoszcza leży wielka liczba niepochowanych 
trupów żołnierzy, poległych podczas ostatnich 
walk naokoło Łodzi. Obecnie włościanie miej- 
scowi zajęli się pochowaniem poległych. 


H UMOR. 
` Do cukierni wpada zdyszany gość, © 
— Aeroplan, aeroplan! — Wszyscy ` rzucają 
się do wyjścia. We drzwiach jak z pod ziemi 
wyrasta właściciel i woła oburzony: 
-— Hola, moi panowie. Wprzód płacie 2 Znam | 
się na takich kawałach. s 


Osoby interesowane zawias 
damiamy, że w oknie maszej. 
adimimistracyi, ul. Spacerawa 41 
jest wystawiona mapa Królest= 
wa Polskiego, ma kłórej co=- 
dziemnie uwiełaczniane są wszel-- 


p robić, gdy. Ww kamaszki nabiał PE 


= Czyby tak pan Gebel nie: zagrał coś ZEW" Je 


nego na wiolonczeli... naprzykład; 
„Już księżyc zaszedłpsy się uśpiły...* „M 


— Może-bi panowie popichnuli woz, ibo a >. 


nie nie mogą wyciągnąć—prosił błagalnym gło: 
sem żydęk, o 

Noc jako—taka—księżyc. piekny, deszcz nie” 
pada, gdyby nie to błoto, jeszcze. spacer ten nie - 
byłby ostatnią rzeczą... ale przy tem. pchać. Wór 
zek i ślizgając się nieustannie, zawadzać . w lasku 
'Gałkowskim rękoma o drzewa, aby. nię UPAŚĆ. 
to. wcale nie wesQGł0... £ 

Na przebycie: półtorej wiorsty drogi . przez 
las. stracili peregrynanci więcej, niż dwie godziny. -'. 


i Siedział na nim łodzianin, więc 
swoich przytulił, - 

Niezadługo wyjechali: na 1 SZOSĘ - „rokicińską, 
którą. dotarli już rano da Łodzi, zabłąceni po 
kolana. lmci pan. Jan. Gebel, prowodyr, ` podarł 
i nowe kalosze i tylko strzępy z nich. przywiózł. 
„Przy, wjeździe da Łodzi szyldwachy rilemiec- 
„kie. zapytywały, dokąd jadą i po wytłumiacze: 
Jakówih 2: epiuściii „himtelikrebsów*, - czyli: niebo- 
ra Ą PO: i 
" Przybywszy ` dô domu, Imċi. p. Gebel porwał 
czele, aby. wypłakać na niej swoją 
iedólę. chciał nią zakląć . przeklętą. 
z gdzieś na wieki zapadła, chciał cy- 
onać. Ale wiolonczela teraz wydała mu 
twardym instrumentem, więc rzucił: ją 
"w. kąt, głowę wtulił w dłonie i ‘począł wyć ża- 
. łośnie że zdenerwowania, “> 
T Była to melodya godna dzisiejszych czasów. | 

To mu użyto. | a ; 


RE 


e. 


xx 


kie przesunięcia. armii go 


>| „Pod Bedoniem trafili na wóz drabiniasty, ja-... 
„dący do Łodzi, 


W pólitedziatck, w d. 7 b. m. niespodziewanie p siè z tym * świa» | 
tem nasz MOCH rysownik wzorów pan | 


W zmarłym tracimy godnego pożałowania, ino i samiennego. 
współpracównika, którego pamięć zachowamy A na ZAWSZE. $ 


Pokój d ego daszy. 


"AR ak kawaleryi. 


marne 


A ostatnich bitew pod Tarnowem donoszą 
nam o sżczegółach nastepujących; 

I „Znaczne siły nieprzyjaciela rzuciły się na 
- awangardy generała *, składające się z piecho- 

ty, kozaków: i-lekkiej "artyleryi., NK 
| Plan wroga « był jasny: . „zgnieść  awangardę 
| generała *, w uderzy na centrum. i rozbić: ro- 
syan. 
Rosyjska. piechota, i artylerya, silnie się 'oko- 


paly. 


ków. 
24 + Do-ataku- ni: rosyan pierwsza. ruszyła pie- 
chotā austryacka. ` 

Nieprzyjaciel, . 


W reżetwie mieliśmy kilka oddziałów koza- 


bz daw”: morderczym . dh, | 


zatrzymał się i zaczął się chwiać. =: 
 Borątąku: ruszyła teraz. kawe) Á 
"ona: rosyan wyborowy oddział —kwiąt 8 stro: 
> gierskiej , armii peszteńską gwardyjską dywizyę, | 
ak Jak wicher lecieli gęstymi szeregami na 
= rosyan Węgrzy, , ubrani w jaskrawe żupany. | 
Zdawało się, że nic mie wstrzyma wściekłe- 
z go ich natarcia: ani straszny. deszcz. szrapneli. 
niosący Śmierć i spustoszenie. w szeregi, węgrów. . 
«ani grad Kul z karabinów maszynowych. 
; “Nie zachwiali Się e ani na. AE z każde 


eszcze- „sekunda i śladu nie 


zostanie JĄ rosyjskie ëj piechoty. iż 
a "Nagle usłyszeli groźiiy okrzyk: rózydnie, na spot 
R kanie węgrów ruszyły oddziały kozaków. = 0 
je Przez dwie godziny trwała ta: straszna rą- 
Bain; Którą“ z žapartym oddechem Śledziii au~ 
: stryacy i. tosyanie. ': py 


m» dni jedón' człowiek. 


Dowódca dywizyi _ generał Froreich, w 
oait rosyan odebrał sobie gyejes i e 

1i s jakisig potem wyjaśniło, generał: Froreich | 
H3 "obiecał" cesarzowi «Franciszkowi „Józefowi, że: na; 
dzień. Jego „urodzin, 'nadeśle Mu: „wiedónocć o: 


„WYCH stwie. 
pS 


| i Człowiek (25 tb), 


PAN 


a (EE „O e "Dzieła Nietzschego: (5 iw i k 

rzygotawuję " | 220 tomów Biblioteki. Dzieł Wyż: Karola: Kempfa wydany 'z ma miesz a obecnie. „Mikol 22::| sus g: w. 
„ składów naukowych, ką NACE GT, rb). , Sosnowa: i E pow kal kólsk iega.) 3 xi i ajeweka 27, PROBE "róg P lotr, 
SNe 17, m16.. 23. 98551 '9866—1 |. ; (9862-01 Sprawy. Karte i cywilne: . kowskiej. 


0 aqeble sprzedam. Bardzo, Tanio, 
RA M zabezcen, wyjeżdżając, 

s kołajewska 40, mi 2. - aat i 
o przyjmuje bieliznę do. praniá, 
sape "Gybernatorska Nr. Ró, „front |; 

, „(prainia). ; 9861 


'+/ głancya dla UezRiów, "tamże . Poe 

$ qoc w naukach, oraz. kons, 

„Andrzeja „i 
9854—1 E 


b.m: 


atis 


Bl: 


; „Mersacya. Poem 
e „NE i7; m 


łk WIECZORNA. a - Stodą, dać 9 grudnia 1914 r. 


Towarzystwo Akcyjne Przemysłowe 


niem „rosyjskch armat i karabinów. maszyngWye ÓW 


| «l, „kupiec”, człowiek narażał się,- przez. sześć ty- 
Ze wspaniałej . gwardyjskiej dywizyi nie. ka 


Cate pôle: było zasłane dorąbańyri: trupas I 


prz SAA : Bncyklopedyę Olge TT 
pranda (53 tb.),. „Wszechświat: 


rozb. Narodu Polskiego. (20 t5); 


DONETE] 


„nia w Milicy! : (Pusta EEG 


Żagubić ione dokumenty ib 
-aleksander -Górski 1 zagubił kara. 


od: päszportu: wydaną z far. 
bryki Heinzla: i Kimitżeta ci 


OT ABE aat ZENER pz icz z RON 
Ą Widawa i | redaktor. odp. Edmund, Wiśniewski, 


M2 
oe. | naszej genialnej poetki, Maryi Konopnickiej, któ. 
T Ura wyśpiewała całą epopeję pracującego ludu, 

A na wojnie świszczą kule, 

Lud -się wali, niby. snopy, | a 
- A najdzielniej biją króle! PR eg 
"A najwięcej giną chłopy! 


nn rz ma 


è rarene 


Ostatnio bitwy. 


|: Berlin, (Ag. Wolffa). — Podług komunikatu. 
TE | niemieckiego - sztabu generalnego . bitwa na: pół- 
i | nocnym. froncie. w Królestwie Polskiem rozwija 
|= się normalnie. 

Na południowym. froncie w. Królestwie, Aa 
E łączone armie niemiecko- austryackie PR ata- 
E ki zrmii rosyjskiej. 
|, W Prusach Wschodnich, położenie bez zmia: 
ny, większych starć nie było. 


YZ placu boju” w Galicyl. E 
- Wiedeń, .(Ag. Wolffa). — Podług urzedowe- 
go doniesienia austryackiego sztabu generalnego 
w ciągu dni: ostatnich „w Galicyi zachodniej, po- 
| tożenie wojsk pozostało bez zmiany. 

Pod : Przemyślem armia Ho akeyi Za- 
SEP | nie. ponawiała. pó 
"Lotnicy: rosyjscy rzucali bomby z z aeroplanów: 
„na Przemysl, nie wyrządzając jednakże większych 
|szkód, ; 

Bitwy w Karpatach. nie zostały jeszcze ukoń- 
czone, ` 


Odzmaczenia gon. Hindenburga. 


; "Berlin, (Agencya Wolfa) _ Dowodzący, armią: : 
niemiecką, operująca na terenie Królestwa Pole 
„skiego, feldmarszałek generał. von Hindenburg- 
ze | | został nagrodzony. przez: „króla. bawarskiego: 
H „keyżejm, was i. Aecliliem odznpezenierh, =t 


* Niomisckie łodzie podwodne. = 


„Bitwa ta wypadła właśnie w. wigilię urodzin 
Franciszka Józefa, 

„Rzuciwszy swą. dywizyę | na rosyan, austryacki 
generał był pewien, że nażajitrz rano doniesie 
cesarzowi O, zwycięstwie, ` 
( Przed bitwą był już wydany rozkaz, aby po 
zwycięstwie wojska przywdziały paradne. mun- | 
dury, 2a: miał być Coronan m wosk: 


z 
= N ASTROJ B. 
pe 
| 


! 


oma. 


ci 
ji 


“Wypadki toczą! się Z niezwykłą zybkością, ; 
Dziś, znów. miasto. nasze: powierzchownie 


zmienilo wś EO Grydniowe słońce i T > 


Nie. mamii na a mysi tych: o lodzanneńsiówi, EE (0: 
s którzy w. latach tłustych napchali sobie kiesze- s Londyn; (Agencya Reutera). Podług . dónie- 
„sień _admiralicyj . „ angielskiej niemieckie łodzie, | 
„podwodne w ciągu. ostatnich czterech miesięcy ii 
zatopiły T angleskich okrtów o ji 4 
asie a s 


nie, lub: tych, co jeszcze, jak sząkale, potrafią ró- 
bić na Vyer oi, z mazi towarze. „dobry i in- 
LO GCN 

ANA ©) od- rana do "wieczora _ zapełniają 

I pierwszorzędne kawiarnie, przy cygarku” i dobrej 2 

kawce uprzyjemniają sobie ciężkie chwile, wysi- Ie SĄ 

|'lając swoje delikatne = mózgi nad nowym. ge- | 

E szefcikiem, któryby: można ubić ` nar W iŚr IM 
„Już i tak jak Siom. łodzianinie. n A 


wojna 1 Rosyi `: Z Tuga 


Tyi (Agencya' 'Wolfa) . Donoszą, : iż woj- | 
sa tureckie, otrzymawszy znaczne ;posiłki: prze” 


„Pajączki te mają wszystko. na: sprzedaż w r | odp do ataku, lecz pó krwawym. „boju SR | 
każdej wina ilości, tylko za: bardzo  sute yi PSE rece rosyan. wp adto wiele. amunicyi 1 i mè 
pieniądze.  Bo.widzi pan, zwierzał .mi się. jeden = eryatów wójennych. g saa 


zab nale: się w. rękach rosyan, ; Re SA | 


"Z Kutaisu komuni: $ 
kolie. nadbïzeżn-ych przy. 
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